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W TYM WYDANIU: 

 Pogoda staje się coraz cieplejsza, pierwsze 

pąki kwiatów rozkwitają na drzewach… Już nie 

wychodzimy ze szkoły o zmroku, a przy grzeją-

cych promieniach słońca. Ponadto, zbliża się 

chwila wytchnienia w postaci Świąt Wielkiej No-

cy, majówki… Dla umilenia tego czasu, przygo-

towaliśmy nowy numer Fryczaka, a w nim wy-

wiady z uczniami, artykuł o pewnym konflikcie 

pokoleniowym oraz francuski tekst o działalności 

muzyka – Michela Polnareffa. Serdecznie zapra-

szamy do lektury!  

Naczelna 

Krokusy na tle Bazyliki, Rafał Szopniewski 

Ilustracje do numeru wykonała Natalia Chrapek  
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Już niedługo nadejdzie Wielkanoc i dzięki poprawiającej się sytuacji pandemicznej pierwszy 

raz od ponad dwóch lat będzie nam dane przeżyć te święta wspólnie z rodziną. Życzymy 

Wam, abyście spędzili je w cieple i serdeczności, z dala od gonitwy, porządków i nieudanych 

wypieków. Niech te kilka dni odpoczynku pozwoli na regenerację sił i naładowanie baterii. No 

i uważajcie z Dyngusem, bo w środę znów trzeba zawitać w szkolne mury.    

Maturzyści! Wam najserdeczniej życzymy wytrwałości – wprawdzie egzamin dojrzałości zbli-

ża się coraz szybciej, jednak nie traćcie głowy! Jesteśmy pewni, że dacie sobie radę i osiągnie-

cie zamierzone cele. Trzymamy kciuki!   

Redakcja Fryczaka 

Koszyk wielkanocny, praca wykonana w technice linorytu, 

Aleksandra Salwiczek 

Natalia Chrapek 

Koszyk z pisankami, Rafał Szopniewski 
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Ciepła woda brzegi fontanny rwie, Rafał Szopniewski 

Palmy wielkanocne, Rafał Szopniewski 

Drewniane zające, Rafał Szopniewski 

Zające na łące, Rafał Szopniewski 
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 Od kilku lat w Internecie trwa mała 

wojna międzypokoleniowa dotycząca rurek, 

grzywek czy niezdrowego zainteresowania 

Disney’em. ‘Mała’ to dobre słowo, bo zdaje 

się, że bierze w niej udział bardzo specyfi-

czna grupa ludzi. Z jednej strony mamy 

trzydziestolatków, którzy oburzają się, bo 

grupka dzieciaków powiedziała, że nie lubi 

obcisłych spodni, a z drugiej właśnie tych 

nastolatków, stale dolewających oliwy do og-

nia lub denerwujących się, że podczas dysku-

sji zwraca się uwagę tylko na ich wiek. Naj-

zabawniejsze jest to, że część tych osób pod-

chodzi do sytuacji z wielką powagą, co tym 

bardziej czyni konflikt pokoleń Y i Z jednym 

z najbardziej irracjonalnych sporów, z jakimi 

można się było spotkać.  

 Na początku przyda nam się też małe 

wprowadzenie do tematu. Datuje się, że na-

zewnictwo pokoleniowe zyskało popularność 

dopiero w XX wieku, a przedziały, których 

używamy dziś, wzorowane są na kohortach 

wyodrębnionych przez Neila Howe’a i Will-

iama Straussa w książce „Pokolenia”. Pierw-

szym pokoleniem, które zostało wyróżnione, 

są osoby urodzone w latach 1900-1924 tzw. 

Greatest Generation, po nich wyróżniamy: 

silent generation, Baby Boomers, Gen X oraz 

dwa pokolenia, którymi dziś się zajmiemy, 

czyli pokolenie Y nazywane zwyczajowo 

millenialsami i pokolenie Z. Millenialsi to 

osoby urodzone mniej więcej w latach 1980-

1996, więc obecni trzydziestolatkowie, któ-

rzy prawdopodobnie mają już stałą pracę czy 

rodziny. Są pierwszym pokoleniem, które 

miało ułatwiony dostęp do Internetu, bo wy-

chowywało się, kiedy był on w początkowej 

fazie rozwoju. Millenialsi kochają Harrego 

Pottera, Disneyland, naczynia z motywujący-

mi sentencjami i przestarzałe memy, co stało 

się jednym z głównych tematów żartów dla 

młodszych kolegów. Gen Z jest pokoleniem, 

które już wychowało się na Internecie i zdaje 

się bardziej nadążać za tym, co się dzieje, ma 

też większy dystans do tego co słyszy i trak-

tuje media jako zabawę. To dość istotny fakt 

przy omawianiu tego tematu, ponieważ cały 

spór toczy się właśnie w Internecie, a zaczął 

się nasilać w momencie pierwszej kwaran-

tanny i późniejszej izolacji.  

 Kiedy zaczęliśmy spędzać więcej czasu 

w domu, wiele osób zdecydowało się na po-
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branie aplikacji społecznościowych, aby mieć 

kontakt z innymi czy po prostu jakoś zabić 

czas. Właśnie w tym czasie dużą popularność 

zyskał Tiktok – aplikacja ta już wcześniej była 

często używana, ale w większości przez osoby 

młodsze, dopiero później wśród dorosłych za-

częła pojawiać się tendencja do odsuwania na 

bok uprzedzeń, bo w końcu to ‘głupie marno-

wanie czasu’. Na Tiktoku nikogo nie powinno 

dziwić, że wszyscy śmieją się ze wszystkiego, 

ale, jak się okazało, część Millenialsów po-

czuła się urażona żartami na swój temat do 

tego stopnia, że postanowiła odpowiedzieć na 

zaczepki i od tego wszystko się zaczęło. 

Przedstawiciele tego pokolenia nagrywali pio-

senki, stitche, mówili, że nie będą się przejmo-

wać tym, co dzieciaki myślą o ich upodoba-

niach, a wszystko to utrzymane było w pasyw-

no-agresywnej otoczce. Na zaczepki mówiące, 

że powinni dorosnąć, a nie nadal zabierać 

dzieciom miejsca w świecie Gadającej Myszy 

czy przestać oceniać ludzi na podstawie domu 

w Hogwarcie, denerwowali się jeszcze bar-

dziej.   

 Można było zauważyć, że dla Gen Z ten 

konflikt był zabawą i zdecydowanie mniej 

nastolatków przejmowało się docinkami 

w swoją stronę, co dobrze ukazuje niedo-

rzeczność tej sytuacji. Tak naprawdę można ją 

sprowadzić do tego, że kilkadziesiąt dorosłych 

osób obraziło się, bo jakiś nastolatek w Inter-

necie powiedział, że coś, co lubią, nie jest ‘faj-

ne’. Obecnie konflikt nie jest już tak zao-

gniony i pojawia się w przestrzeni Internetu 

zdecydowanie rzadziej lub w żartobliwej for-

mie, jednak sam fakt, że kiedykolwiek miał 

miejsce jest zadziwiający.  

  

Autor: Daria Bury, klasa 2D 
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Vous cherchez 

un artiste extra-

ordinaire dont la 

chanson est de-

venue symbole 

de la révolution 

en Corée du 

Sud, qui était 

une inspiration 

pour un person-

nage d’anime japonais et un chercheur 

d’amour ? Je vous présente Michel Polnareff 

et son activité artistique.  

 Michel est né le 3 juillet 1944, à Nérac. 

Il a été élevé dans une atmosphère musicale, 

son père Leib Polnareff (Léo Poll) était un 

compositeur et sa mère Simonne Lane était 

danseuse. Il a appris le piano quand il avait 5 

ans ! Après son baccalauréat, il a fait quel-

ques mois de service militaire et alors il a 

trouvé un emploi d’assureur et de banquier. 

Étant donné qu’une telle vie ne lui convenait 

pas, il est devenu chanteur. Son premier dis-

que, La poupée qui fait non (1966), en-

registré avec Jimmy Page (la guitare) et John 

Paul Jones (la basse) - tous les deux étaient 

ensuite membres du Led Zeppelin - a connu 

un grand triomphe. L'une des chansons, 

L’amour avec toi, avait le texte favorisant la li

-berté sexuelle. C'était un exemple de „déca-

dence de la jeunesse”. Cette chanson a été in-

terdite à la radio avant 22 heures, parce que 

l’évêque de Paris a déposé une plainte (selon 

laquelle c'était la pornographie). En 1968 Mi-

chel a créé un deuxième album Le bal des 

Laze.  

 Après avoir sorti deux albums, Michel a 

été déprimé car l’un de ses amis a commis un 

suicide. Il a donc créé la chanson, Qui a tué 

grand maman en hommage à cet ami. En mai 

1980, cette chanson a aussi inspiré des 

mouvements et des manifestations démocra-

tiques en Corée du Sud, durant lesquelles 

plusieurs étudiants ont été tués.  

 En 1973 il est parti aux États-Unis. Il a 

arrêté de créer des chansons jusqu'en 1977 - il 

a composé Lettre à France, où il a exprimé sa 

nostalgie de son pays. Ensuite, il est retourné 

en France. Ici il a enregistré Coucou Me 

Revoilou (1978), Incognito (1985) et Kâma-

Sûtra (1990). En 2018, il a créé un nouveau 

disque - Enfin !.  

 Il était l’un des artistes les plus connus et 

influents dans le monde entier. Par exemple, 

dans un anime japonais “Jojo’s Bizarre Ad-

venture : Stardust Crusaders”, en hommage 

de ce chanteur, il y a un personnage appelé 

Jean-Pierre Polnareff. Dans un autre anime, 

“One Piece”, Don Quichotte Doflamingo 

s’inspire du style de Michel.   

 Michel est un chanteur intéressant, re-

belle et il vaut la peine d'écouter ses chan-

sons !  

 

Autor: Martyna Pieczka, klasa 2D 

 
 
Zdjęcie: https://bit.ly/3xowhIe 
https://musique.rfi.fr/artiste/chanson/michel-polnareff   
https://bonjour-coree.org/soulevement-de-gwangju/  
http://choralemelodie.e-monsite.com/medias/files/qui-a-
tue-grand-maman-3.pdf  
https://fr.wikipedia.org/wiki/Michel_Polnareff  
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MARLENA NOWOGRODZKA, MAT-

GEGR-ANG, KLASA 3 

Wiktoria: Witaj! Jak wiadomo w szkole 

zdarzają się lepsze i gorsze momenty, to 

oczywiste. Chciałabym jednak dowiedzieć 

się, jakie są odczucia po dłuższym uczęsz-

czaniu do Frycza?  

Marlena: Jako 3-klasistka muszę przyznać, że 

nasza szkoła jest dość wymagającym liceum. 

Świadczy o tym chociażby wysokie miejsce 

w rankingu najlepszych szkół średnich w Pol-

sce, osiągnięcia naszych uczniów i renoma. 

W tej szkole pod uwagę brane są nie tylko 

oceny, ale również frekwencja. Jeżeli ktoś jest 

nastawiony na ciężką pracę, osiągnięcia w na-

uce i pełną mobilizację do działania, to jak 

najbardziej jest to szkoła dla niego. Uważam 

jednak, że każdy powinien się dobrze zasta-

nowić nad wyborem tej szkoły. Jeżeli chodzi 

o atmosferę we Fryczu, moim zdaniem można 

poznać wspaniałych ludzi, również i spoza 

klasy. W imieniu Fryczaków mogę powie-

dzieć, że tworzymy przyjazne środowisko dla 

innych, w którym każdy, kto potrzebuje po-

mocy, ją znajdzie.   

Jak mogłabyś opisać Frycza? Słyszy się 

różne opinie, jednak jak to wygląda od 

środka?  

Jak już wspomniałam wcześniej, uczniowie 

są nastawieni na ciężką pracę od samego po-

czątku. Im bliżej matury, tym szybsze jest 

tempo i wyższe wymagania. Słyszy się o rze-

komym „wyścigu szczurów”, jednak nigdy 

nie odczułam tego, gdyż uważam, że każdy 

uczy się dla siebie, a nie dla innych, na każdą 

ocenę można samemu sobie zapracować. Ale 

życie we Fryczu nie kręci się tylko wokół 

nauki. Mamy do zaoferowania różne „atrak-

cje”, które urozmaicają naszą szkołę, np.:  

• szczęśliwy numerek każdego dnia, który 

zwalnia ucznia z niezapowiedzianej we-

ryfikacji wiedzy   

• dni tematyczne   

• tydzień wycieczkowy we wrześniu oraz 

czerwcu   

• wymiany zagraniczne, które mają ruszyć 

od następnego roku szkolnego  

• otrzęsiny będące naszą szkolną tradycją 

i wiele wiele innych…  

Jakie jest podejście nauczycieli do ucznia, 

szczególnie z rozszerzonych przedmio-

tów?   

Nauczyciele we Fryczu podchodzą bardzo 

rzetelnie do realizowania programu. Starają 

się o to, aby ich nauczanie miało jak najlepsze 

Witajcie! Czy Was też zastanawiało, jakie opinie mają uczniowie o naszej szkole? Mnie bardzo, dlatego pos-

tanowiłam zapytać o to osoby z różnych klas i kierunków. Zapewne niejeden z Was zastanawiał się, co odczu-

wają rówieśnicy. Dzieląc się naszymi spostrzeżeniami, opinia-mi, możemy wiele się dowiedzieć, a także po-

móc uczniom, którzy zastanawiają się, którą szkołę powinni wybrać. Zapraszam do przeczytania wywiadów.  
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efekty w osiągnięciach uczniów. We Fryczu 

uczniowie mają także możliwość uczęszczania 

na kółka z różnych przedmiotów, aby się do-

kształcić i poszerzyć wiedzę.  

Masz jakieś hobby? Czy trudno połączyć je 

z nauką?  

Tak samo, jak inni uczniowie, również uczęsz-

czam na dodatkowe zajęcia pozaszkolne, roz-

wijam się w sporcie oraz staram się dbać o re-

lacje z innymi. Sądzę, że wraz z wkroczeniem 

do szkoły średniej, powinniśmy być na tyle 

zorganizowani, aby móc wydzielić czas na na-

ukę oraz inne przyjemności. Z niektórych 

przedmiotów można sobie odpuścić, aby sku-

pić się na tych ważniejszych oraz mieć moż-

liwość rozwijania dalej swojej pasji.   

Za co najbardziej cenisz tę szkołę?  

Odpowiedź jest prosta: za cudownych ludzi, 

których poznałam w tej szkole. Otaczam się 

teraz wspaniałymi osobami, na których mogę 

polegać i wiem, że mnie nie zawiodą. Ale ce-

nię również za ciekawe rzeczy, które są ofer-

owane w naszej szkole, ale o nich już wspo-

minałam wcześniej.   

Czy jest coś, co mogłabyś poradzić innym 

uczniom lub kandydatom, którzy rozważają 

wybór tej szkoły?  

Wydaje mi się, że każdy powinien przemyśleć 

swój wybór, do jakiej szkoły chce się rekruto-

wać. Jest to trudne, gdyż  wpływa na naszą 

przyszłość. W każdej szkole są jakieś plusy 

i minusy, dużo zależy też od własnego nasta-

wienia, ale uważam, że nie należy zniechęcać 

się na samym starcie. W przyszłości wysiłek, 

jaki wkładamy od samego początku nauki, 

może być bardzo opłacalny pod sam koniec.   

FAUSTYNA KUKUŁKA, MAT-FIZ-INF, 

KLASA 1 

Witaj! Chciałabym zadać ci parę pytań, po-

nieważ jesteś w pierwszej klasie i najlepiej 

wiesz, jak ta szkoła wygląda na samym po-

czątku. Jak podoba Ci się atmosfera  tej 

szkoły?  

Faustyna: Jest kompletnie inaczej niż się spo-

dziewałam. Oczekiwałam czegoś w postaci 

wielkiej rywalizacji i bardzo napiętego oto-

czenia, a okazuje się, że nie jest tak źle, jak 

inni mogą się tego spodziewać. Wiadomo, że 

presja ze strony nauczycieli musi się pojawić, 

ale czy nie ma tego w innych szkołach? Jeśli 

chodzi o środowisko uczniów, to świetna jest 

integracja pomiędzy klasami, a co do star-

szych roczników - łatwo z nimi nawiązać kon-

takt, a koledzy i koleżanki są bardzo mili.  

Czy poleciłabyś Frycza swoim znajomym?  

Poleciłabym Frycza osobom, które nie boją się 

dłuższego uczenia się i znajdowania rozwią-

zań samemu. Kluczowe jest dobre rozplano-

wanie sobie czasu. W pewnym momencie 

trzeba odpuścić niektóre przedmioty na “by-

leby zdać” i bardziej zająć się tymi, które rze-

czywiście będą nam potrzebne.  

Jakie odczucia towarzyszą Ci, gdy ktoś 

zapyta o szkołę?  

Naprawdę cieszę się, że w niej jestem, pomi-

mo tego, że czasami trzeba się skupić i ze 

wszystkim wyrobić na czas. Zawsze staram się 

mówić o niej pozytywnie z uwzględnieniem 

kwestii, o których musi wiedzieć osoba, która 
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tutaj przychodzi.  

Jak mogłabyś opisać Frycza jednym zda-

niem?   

Szkoła, w której trzeba myśleć!  

MARTA SEMAN, MAT-FIZ-CHEM,  

KLASA 3 

Cześć! Przychodzę do Ciebie z pytaniem, 

czy mogłabyś opowiedzieć, na jakim profilu 

jesteś i czy wciąż wybrałabyś ten sam? 

Dlaczego tak, dlaczego nie?  

Marta: Uczęszczam do trzeciej klasy o profilu 

matematyczno-fizyczno-chemicznym. Często 

zdarza mi się narzekać na ogrom nauki i ilość 

godzin, jakie muszę przeznaczać na sprawy 

szkolne, jednak trudno mi znaleźć lepszą alter-

natywę. Wydaje mi się, że problemy wymie-

nione powyżej to kwestia szkoły, aniżeli kie-

runku.   

Co mogłabyś opowiedzieć o tej szkole oso-

bom, które się do niej wybierają?  

Przedstawiłabym prawdziwe realia. Jeśli 

chcesz utrzymać oceny z szkoły podstawowej, 

już teraz trzeba przygotować się na piekielną 

ilość pracy i nauki. Przepisem na połączenie 

szkoły z życiem prywatnym jest wybór przed-

miotów priorytetowych, na których skupisz się 

bardziej niż na tych niepotrzebnych pod kątem 

maturalnym.       

Jak wyglądają lekcje na Twoim profilu? 

Czy jesteś z nich zadowolona?   

Wbrew wielu opiniom nie mogę narzekać na 

nauczycieli i atmosferę na lekcjach. Więk-

szość grona pedagogicznego umila mi chwile 

w tej szkole, mimo ogromu materiału, który 

jest nam przekazywany, z uśmiechem na 

twarzy mijam próg klasy.   

Dlaczego Frycz?   

Nie chcę zabrzmieć narcystycznie, jednak ran-

kingi mówią same za siebie. Wybierałam tę 

szkołę z myślą o wysokiej zdawalności egza-

minów maturalnych. Oczywiście wysiłek wło-

żony w sprostanie oczekiwaniom jest ogrom-

ny, wierzę jednak, że za rok będę zbierać jego 

owoce. Odchodząc od nauki, warto skupić się 

na rzeczach ważniejszych - na ludziach, 

w końcu to z nimi przeżywasz cztery lata swo-

jego życia. W moim przypadku zarówno nau-

czyciele, jak i uczniowie, zdecydowanie umi-

lają czas spędzony w szkole.  

EMILY ZIMOŃCZYK, POL-WOS,     

KLASA 2  

Witaj, jako drugoklasistka pewnie wiesz co 

nieco o tej szkole, spędziłaś tu już sporo 

czasu. Chciałabym Cię zapytać o parę rze-

czy związanych z naszą szkołą. Zacznijmy 

od tego, w jaki sposób podjęłaś decyzję 

o pójściu do Frycza?   

Emily: To była bardzo spontaniczna decyzja, 

myślałam, że się nie dostanę, ale chciałam 

zaryzykować.  

Czy podoba Ci się atmosfera w szkole? Jak 

wyglądają lekcje i co mogłabyś o nich 

powiedzieć?   

Atmosfera ogólnie jest okej. Na niektórych 
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lekcjach jest bardzo przyjemna atmosfera do 

pracy i nauki, lecz na niektórych czuć presję 

i stres.  

Dlaczego wybrałaś twój profil? Czy jesteś 

zadowolona, na jakich nauczycieli i ludzi 

tutaj trafiłaś?   

Jestem zadowolona z nauczycieli. Nie wszyst-

kich, ale generalnie jestem na tak. Wybrałam 

humana, ponieważ jego program pokrywa się 

z moimi planami na przyszłość.  

Czy wybrałabyś Frycza ponownie?   

Ludzie są fantastyczni i ze względu na nich 

ponownie wybrałabym tę szkołę. 

ANONIM, BIOL-CHEM-ANG, KLASA 3 

Hej! Chciałabym zapytać Cię o parę rzeczy 

dotyczących naszej szkoły. Chodzisz tutaj 

do 3 klasy zgadza się?  

Zgadza się, chodzę do 3 klasy biol-chem-ang.  

Dlaczego wybrałaś tę szkołę i profil?  

Tak naprawdę przez długi czas nie byłam pew-

na, do jakiej szkoły chcę pójść. Jednak wie-

działam, że w tej szkole będę mogła się lepiej 

przygotować do matury. Profil, na który cho-

dzę wybrałam, ponieważ już w podstawówce 

bardzo ciekawiła mnie chemia i chciałam po-

szerzać wiedzę na jej temat.  

Czy mogłabyś opowiedzieć coś więcej? Jak 

na przykład wyglądają lekcje?  

Przede wszystkim na lekcjach biologii jest mi-

ła atmosfera, co sprzyja nauce. Są wykorzys-

tywane różne metody, takie jak prezentacje 

czy filmy. Oprócz tego pracujemy też w gru-

pach i np. oglądamy preparaty pod mikro-

skopem. Oczywiście rozwiązujemy też dużo 

zadań maturalnych dla lepszego przygotowa-

nia się do tego egzaminu.  

Wiem, że chodzisz także do szkoły muzycz-

nej. Jak Ci się udaje pogodzić naukę 

z pasją?   

Kluczem do sukcesu jest dobra organizacja 

czasu i poznanie swoich celów i priorytetów. 

Nie zawsze udaje się do wszystkiego przygo-

tować na 100% i nie ma w tym nic złego. Sta-

ram się bardziej skupiać na przedmiotach, 

które są dla mnie ważne.     

Jak mogłabyś opisać Frycza w trzech 

słowach?  

Chyba trudno wybrać tylko 3 słowa, ale 

najbardziej pasuje to, co mi przychodzi 

pierwsze do głowy: szalony, wymagający, 

zaskakujący.  
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MATEUSZ KUS, BIOL-CHEM-MAT, 

KLASA 1 

Witaj! Chciałabym zapytać Cię o parę rze-

czy dotyczących naszej szkoły. Chodzisz do 

pierwszej klasy, więc dobrze wiesz, jakie 

mogą być początki w nowej szkole, dlatego 

chciałam zapytać, jak wyglądały Twoje 

pierwsze kroki we Fryczu? Czy bardzo od-

czułeś różnicę po przyjściu ze szkoły pod-

stawowej?  

Mateusz: Moje początki były według mnie 

bardzo pozytywne, uczniowie starszych klas 

bardzo miło mnie przyjęli i zapoznali z no-

wym budynkiem. Odnosząc się do różnicy, 

mocno ją odczułem, lecz zdecydowanie na 

plus. Nauczyciele od razu poważnie podeszli 

do nowych uczniów, a społeczność szkolna 

była bardzo przyjacielsko nastawiona.   

Czy jesteś zadowolony z profilu, który 

wybrałeś?   

Tak, jestem bardzo zadowolony z tego profilu. 

Uważam, że był to trafny wybór.  

Co mógłbyś przekazać osobom, które zas-

tanawiają się, czy wybrać Frycza?  

 To, że jest to bardzo dobra szkoła, lecz trzeba 

się liczyć z dużą ilością pracy.   

ANONIM, MAT-FIZ-CHEM 

Hej! Profil, który wybrałeś, nie wydaje się 

łatwy, jednak jak jest naprawdę?   

Mój profil nie jest łatwy, ale da się go 

ogarnąć.  

Czy na Twoim profilu jest trudniej niż sobie 

wyobrażałeś?  

Nie miałem wyobrażeń, jak ciężki będzie ten 

profil, oczywiście wiedziałem, że nie będzie 

łatwo i nie zawsze jest, ale nie tak, że nie da 

się przeżyć.  

Jak wyglądają lekcje na przedmiotach, 

których uczysz się w rozszerzeniu?  

Z pewnością jest więcej materiału oraz są 

trudniejsze sprawdziany.  

Jak się czujesz we Fryczu? Czy według 

Ciebie to dobra szkoła i warto ją wybrać?  

Uważam, że warto wybrać Frycza, ale trzeba 

mieć świadomość, że trzeba się w nim uczyć.  

Wywiady przeprowadziła Wiktoria Tobiczyk, klasa 2D 



FRYCZAK©  
C Z A S O P I S M O 

© F R Y C Z A K  2 0 2 1     •     2 L O . R Y B N I K . P L     •     T H E F R Y C Z A K @ G M A I L . C O M 

 

Redakcja: Martyna Pieczka 

Recenzja: Daria Bury 

E-mail: thefryczak@gmail.com 

Strona www: 2l0.rybnik.pl 

 

Nad numerem pracowali: Wiktoria Tobiczyk, Daria 

Bury, Martyna Pieczka, Natalia Chrapek, Rafał 

Szopniewski, Aleksandra Salwiczek i inni 


